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"Aida" na proscenium ~ 
TU '1441 D!'8Ji; mieJSCa na WielkieJ • 

sceu:e :t·e;urll w łe&M>ie&ll w war­
s:c .. wle, a ua!ekowzrgczna prze­

.wL·nusc; PI'ZY w .Y 1·uszen1u szlakiem 
;:aplangwan;ycn ~agranicznycn suk­
cesów latwieJ oębzie zabrać s.ię z 
.t:arnykającą prgscen1um przegrodą. 
łl.esztę wypełnią rozśWietlające slnij, 
ual oczy makrokocura czy - bar­
<1.t:lej z egipska - ~finkSa. 

W reu-ansnusjl telewizyjneJ moc• 
no ~króconej wersji ,,Ai<;iy" w wy• 
w1ae1acn pr<lbowano narzucić tez~ 
że n o w c z e s n a Inscenizacja ope­
ry. wysuwa na plan pierwszy nie 
muzykę lecz wizję •. IStotnie na pre­
mierze było na co patrzeć i to z 
rozdziawionymi ze zdumienia l>u:oia­
mi . 

.. v OJ. u. u Kd.~Ucnlu ~a~u.w ,ycac ».t \C czy 
ol>urzac na to, cg arcykapłani insce­
mzaCJI; L'ez;yser 1\larea '-U~sinsiU i 
scenograt dUu1·zej lt.laJł:Wiriki zaser­
wowau. ubaWillm ;ię, "" wpatrUJliC 
s1e;: w LWlt!l'C!adlo swycn - jak o 
~yrn J.llówi!l w wyw1adacll - .. eglp­
'"!Oglcznycll'' wizji - ulegli oby­
dwaj... eg1psK1emu Lapaleniu oczu. 
bo nawet przy lXIZOstawieniu sze­
I'Oklego n1arginesu dla twórczej swo­
body Inscenizatorów trudno nie 
dojsć cio wniosku, że w calości i 
w szc.~:ególacn więcej tu bylo1 efek· 
clarstwa l nuworyszowskiego blich­
tru. niż Inwencji 1 kultury. 

M UZNA wl~c Oylo w swlątym 
tastąplć .,swięty tamec !tapla· 
nek" aktem seksualnym (raczej 

.liC<byt <!nowoczesnion;ym, choć mo· 
<e staroegipskim). Można zastąpić 
m!ec1 Radamesa l<oplą . Moźna fa­
raona 'amknać tywcem (sadyzm l) 
w sarkofag u 3pl;ywającym (pokaz 
;zczytowej tecnnikll z wysokości 
oowracającym tą samą drogą, Moż· 
na w arcyslawnej scenie z marszem 
triumfalnym usunąć marsz. a Ra· 
damesa na ooczątku tej sceny usa· 
dowlć obok (Ju~ ole mumii) farao­
na, co nie przeszkodziło władcy u. 
roczyścle przywitać wodza 
dpplero po 10 mln Ra-
dames w zgodzie z prosić 

o przywolanie jeńców 
mtmo ie ci oci dawna 
l<otem przed tronem lrr•M•;w~l<im 
nawet (znów porcja sadyzmu) 
cięscy wojownicy ciociźgali len 
plam!. Można - w skądinąd w 
tystycznie l akustycznie 
rozwiązanej scenie sąciu 
osłupiający efekt wyniesienia 
Radamesa na noszach. mimo że 
wróci on za cnwllę zdrów l 
udając się cio grobOwca na 
nie z ukrytą w sarkofagu 
Aldą. Można to wszystko -
co? 

A strona muzyczna 1 rej, jak 
usllowano przekonać 
IstotneJ sprawie W UDIOVVO<CZI!Ś·'.il 

nlonej Inscenizacji tradycyjnej 
ry nie warto cnyba poświęcać 
szej uwagi, Nie było tu no,nsensowor. 
a raczet niedomogi głosowe. 
apelacyjne sukcesy odniosły 
panie: w oartll tytułowej 
w biskuple fiolety Barbara 
rzanka l jej królewska 
d:rystyna Szostek-Radkowa. 
brzmiały wspaniale. Orkiestra, poził. 
niewielu >ollstycznyml usterkaml,l 
vypadla J1obrze. f 

Mlociemll dyrygentowi, Bogdanow 
Hoffmannowi należą się sercieczn~ 
<lowa uznania za ocalenie muzycz.J.: 
nego <ensu całości. • 

A swoją drogą przy wytyczan!J. 
szlaku triumfów obecnej warszaw 
sklej .,Aidy" radzę szczerze poml 
nąć teatry w ojczyżnle Verdiego ni 
wylączając mediolańsklej La Scali. 


